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Nr. 130._ 


Zgromadzenie ludowe. 


Jednem z najskuteczniejszych środków konstytucyjnych, 
jedną z najwalniejszych swobód, są zgromadzenia ludowe, 
w których daje się sposobność objawiania opinii publi- 
cznej w sprawach dotykających imteresów kraju lub warstw 
pojedynczych. Każdemu wiadomo, z jaką skwapliwością użyt- 
kują ze zgromadzeń ludowych Czesi, mieszkańcy Wiednia i 
Słoweńcy. Zwoływane tamże zgromadzenia liczą 30 do 40.000 
uczestników, a przecież wszystko odbywa się w największym 
porządku. i l 

Zgromadzenia takie mają i ten cel na oku, iż oświecają 
lud i podają mu sposobność z toczących się rozpraw u- 
kształtować sobie zdanie „0 pewnej sprawie, powtóre zaś są 
wskazówką dla rządu, który na tych zgromadzeniach usłyszeć 
może prawdziwą i niesfałszowaną opinię ogólną. I właśnie 
z tego powodu powinien rząd umieć korzystać z podobnych 
objawów, bo na zgromadzeniu każdy mowca jawnie wypowiada 
swe zdanie, które tylko wtenczas bywa przyjętem, jeśli je 
większość uzna za słuszne. Na zgromadzeniach nie pomagają 
żadne sztuczki i zabiegi, tam nie ma żadnej pressyi, a każdy 
oświadcza się wedle swego przekonania za lub przeciw wnie- 
gionym rezolucyom. 

Znaleźli się wprawdzie i u nas ludzie, którzy jak wszyst- 
ko szlachetne i uczciwe, tak i zgromadzenia ludowe chcieli 

odać w śmieszność, ponieważ zwolennicy ich nie mogli przepro- 
wadzić swych poprawek, lub ponieważ zgromadzenia owe nie 
z ich wychodzą inicyatywy, lecz większość mieszkańców, zaj- 
mujących się sprawami publicznemi, swym licznym udziałem 
zadała słowom ich największy kłam a postępowaniem swem pod- 
czas pierwszego zgromadzenia ludowego dała dowód, że pojmuje 
doniosłość podobnych zebrań. Mamy przeto nadzieję, że i ju- 
trzejsze zgromadzenie ludowe, które się odbędzie 
w ogrodzie pojezuickim pod gołem niebem przez 
mieszkańców miasta Lwowa jak najliczniej będzie odwiedzone. 


Do tej nadziei uprawia nas tem bardziej przedmiot, który 
nę na porządek dzienny powyższego zgromadzenia , 
óremu będzie przedłożoną pod rozprawy zapytanie: „jaką 
ma być dalsza polityka kraju wobec postępowa- 
nia rady państwa z rezolucyą galicyjskiego 
sejmu.“ ; ; 

Sprawa tutaj poruszona» jest w tej chwili dla nas 
najdonioślejszą i najbardziej na czasie. Jak długo bowiem re- 
zolucya wędrowała jeszcze po: komisyach i subkomitetach rady 
państwa, tak długo nie można było jej uważać za dojrzałą 
do jakichkolwiek ostatecznych orzeczeń. Dziś każdy już wie, 
jaki spotkał ją los i czego możemy Się spodziewać po oświad- 
czeniach ministerstwa i uchwałach wydziału konstytucyjnego. 

Los rezolucyi jest niezawodnie rozstrzygnięty — rada 
państwa nie przychyliła się do zadośćuczynienia naszym żą- 
daniom, a jeżeli rząd obecnie zamyśla wydać przychylne nam 
rozporządzenie co do wprowadzenia języka polskiego w szkole 
i urzędzie, to nadanie to nie ma tej ważności, gdyż nie żą- 
daliśmy żadnych koncesiek połowicznych od rządu, lecz do- 
magaliśmy się urzeczywistnienia słusznych praw naszych na- 
rodowych. Rezolucya sejmu krajowego jest i tak najszczuplej- 
szym wymiarem swobód, których żądać mamy prawo na pod- 
stawie naszej przeszłości historycznej i odrębności narodo- 
wej — a odmawiając nam i tych praw, rada państwa wska- 
zuje nam inną drogę, po której krocząc możemy wywalczyć 
sobie rezolucyą objęte żądania. Drogą tą jest usunięcie się od 
udziału w obradach tejże rady, która nie raczyła uwzględnić 
naszych domagań, wszelkie bowiem dalsze próby na nic Się 
nie zdadzą i są tylko zwłoką, która na naszą wychodzi 
szkodę. . 

... Opozycya sejmowa postawiła swój program, który Oczy- 
wiście dalej idzie aniżeli rezolucya, bo żąda ona zupełnego 


W sprawie obchodu 
300-1etniej rocznicy unii lubelskiej 


otrzymaliśmy następujące pismo : 
i jeraj gy inni we względzie obchod E 
Sanand e o dakiej niechże wolno b a re 
setniej rocznicy uni lubelskiej, y „bę abrać 
łog i mnie. - Pobudza mnie do tego najbardziej propozycya 
A żesienia i Mickiewi na Wawel. 
przeniesienia kości Mickiewicza "| komyśln 

Propozycya ta wydaje się m! le omy ą. 

Wszak kości Mickiewicza, to relikwie hee nenem, 
których nam nie wolno narażać na przepadłe!... z je 
w obecnych czasach na Wawel, oddamy je pod stra 5 I yi 
Jakąż Austrya daje rękojmię, że będzie wiernie stała Raj rady 
naszych świętości? Co zrobiła ona z kopca Kościuszki a to 
, że Kraków, który wczoraj dla względów „wys? 4 
i przeszedł pod panowanie Austryi, jutro, dla tyc p? 
Ponch wzgędów nie przejdzie pod panowanie Moskwy ... 
Moskale z pewnością z popiołami Mickiewicza zrobiliby to sa- 
mo, co Turcy z popiołami świętego Sawy. 

Nie! mojem. zdaniem nie przyszedł jeszcze czas przeno” 
sié do Polski kości pomarłych na pielgrzymstwie Polaków. 
Byłoby to wielkiem hazardowaniem tego, co bezpiecznie spo- 
czywa pod strażą Francyi. Nie widzę najmniejszego głuszne- 

0, ani we względzie politycznym, ani we względzie moralnym 
powodu, mieniać straż francuzką na straż austryacką. 


| równouprawnienia Z Węgrami, a przy zachowaniu konstytucyi 
| krajów korony św. Szczepana dla krajów cislitawskich, związ- 


| 


“myśl prochy Mickiewicza, to dla czegoż... tylko Mickiewicza?., 


Organ demolratyczny. 


Sobota dnia 5. czerwca 1869. — Bonifacego B. (rzym.) — Symeona Stołp. (grec.) 


ku federacyjnego — lecz jak długo los rezolucyi nie był roz- 
strzygniętym, kraj cały popierał w. obec centralnego rządu i 
rady państwa Żądania rezolucyjne. Dziś jesteśmy uwolnieni 
od tych krępujących nas więzów, to jest popierania niena- 
szych żądań rezolucyjnych — a skoro nie udzielono nam 
minimum zażądanych swobód, więc pójdziemy dalej i liczy- 
my na przyszłość, na sprzyjające okoliczności, na naszą wy- 
trwałość i stosunki zewnętrzne, które tyle razy dopomogły 
sprawie wolności. 


Obecnie atoli idzie o to, aby się stanowczo oświadczyć 
przeciw dotychczasowej polityce delegacyi, która w radzie 
państwa z zapoznaniem rzetelnych interesów kraju a nawet z 
naruszeniem godności naszej narodowej, nietylko nie umiała uzy- 
skać urzeczywistnienia żądań rezolucyjnych, lecz przeciwnie brała 
udział w uchwaleniu ustaw, które powiększyły jeszcze i tak 
już nadzwyczaj obciążające nas podatki od krwi i mienia. 


Od podobnego upośledzenia może nas jedynie uwolnić 
obszerna autonomia, która dozwalając nam szafować fundu- 
szami koniecznemi na zaspokojenie własnych potrzeb i odda- 
jąc w nasze ręce zarząd spraw krajowych, umożliwi nam po- 
dźwignięcie kraju naszego z dotychczasowej moralnej i ma- 
teryalnej nędzy a narodowości naszej zapewni uprawniony 
rozwój. 

Aby zaś dojść do tego upragnionego celu, należy zer- 
wać z dotychczasową utylitarną polityką delegacji, a wiernie 
stanąć przy nieprzedawnionych prawach naszych, które nam 
się przynależą jako cząstce narodu polskiego. 


O OO mm 


Lwów, dnia "4. czerwca. 
Dziś o godzinie 5 rano przeniósł się do wieczności ks. 
metropolita Spiridion Litwinowicz.. 

Zmarły metropolita, zastępca marszałka sejmu krajowego, 
był nietylko przez rząd uważany za przewódzcę Rusi, lecz 
był istotnie na mocy swego wysokiego stanowiska. pierwszym 
dostojnikiem Rusi, która niezawodnie również jak i cały kraj 
z wielkiem ubolewaniem przyjmie wiadomość o tym smutnym 
wypadku. 

zgasły metropolita zasłużył sobie bowiem — bądź co 
bądź — na uznające zasługi jego wspomnienie, gdyż zawsze 
był prawym Rusinem, wiernym synem kościoła, a nigdy nie 
należał do zwolenników Moskwy. -Jeżeli zaś co, to raczej 
zmarłemu zarzucić było można zbytnią powolność dla rzą- 
du, któregó wpływom przeważnie zawdzięczał wywyższenie 
swoje na metropolię halicką. 

Ruś przez śmierć Ś. p. metropolity ponosi klęskę, bo 
nie tak łatwo znajdzie męża podobnych zdolności i takiego 
taktu, jakim się odznaczał zmarły, a jeżeli nie mógł wszystkich 
zadowolić, to przyczyną tego było, iż różni różnie zapatrywali się 
na przebieg wypadków i wynikającą ztąd politykę krajową; 
nikt mu atoli nie odmówi uznania w.tem, iż nigdy nie powo- 
dował się namiętnościami lub podniecał niezgodę pomiędzy 
dwoma bratniemi szczepami, zamieszkującemi kraj nasz. 

Wyrażając w tych krótkich słowach cześć naszą i uzna- 
nie dla ś. p. metropolity, mamy nadzieję, że następca jego 
równą odznaczy się wyrozumiałością i jako prawowierny Ru- 
sin z równą gorliwością strzedz będzie świętego skarbu na- 
rodowości. 


NA przytem jeżeli szanownym proponującym przyszły na 
Ktoś już się upomniał i 0 Lelewela. Mickiewicza i Lelewela | 
otaczają zwłoki mnóstwa innych, które także z równem pra- 
wem czekają na przeniesienie do ziemi ojczystej. 

Pierwej jednakże ta ziemia musi być wolną i na straży 
przy tych swiętościach musimy Francuzów zluzować — m y!... 
Póki to nie nastąpi, niech one lepiej spoczywają w tej Fran- 
cyi gościnnej, w której wielcy nieboszczycy nasi odbyli piel- 
grzymkę, i która jest Polski siostrą duchową. Do Francyi 
inwazya moskiewska nie tak łatwo dostać się może, jak do 
Krakowa. Nie mamy się więc z czem spieszyć. gii 

Lecz chodzi o upamiętnienie obchodu unii lubelskiej. 

Czyż nie ma sposobu inaczej a Świetniej tę uroczystość 
upamiętnić? 

Obchód główny ma się odbyć we Lwowie. * 

Niech we Lwowieusypanym zostanie kopiec. 

Oddaję tę propozycyę pod uwzględnienie komitetowi, któ- 
ry się urządzeniem obchodu zajmuje. 


Na uczczenie pamięci największego w dziejach naszych 
męża, nie znaleźliśmy nie godniejszego nad mogiłę. 

Na uczczenie pamięci największego w dziejach naszych | 
czynu, nie znajdziemy nic godniejszego nad mogiłę. | 

Mogiła bo u nas jest symbolem. Oznacza ona dwie | 
rzeczy: pomnik i drogoskaz. | 


Redakcya i administracya pod 1. 29/80 przy placen katedralnym w domu p. Sara. 
Za ogłoszenia od wiersza drobnego druku 4 cent. 
Reklamacye nieopieczętowane wolne są od opłaty 


Wychodzi codziennie o godzinie Smej rano. — Numer pojedynczy kosztuje 4 centy. 


Rok III. 


Korespondencye Dziennika lwowskiego. 


Wiedeń 8. czerwca. 

Dziennikarstwo z jednej strony, z drugiej zaś trochę i 
opinia publiczna niepisemna, zajmują się w dniach ostatnich 
sprawą galicyjską. Impuls do tego dały zdaje się rozli- 
czne programata — stawiane i ogłaszane przez dzienniki 
krajowe. 

W obec pierwszych wrażeń po zamknięciu izby deputo- 
wanych, a nieukontentowania całego kraju, mimo woli zamilkło 
było wszystko w Wiedniu, jakby w przeczuciu, że trzeba się 
przygotować do nowej walki, namyślić się nad wynalezieniem 
nowych i lepszych argumentów niż te, jakiemi dotąd zbywano 
wszystko, co jakibądź związek miało z sprawą Galicyi: Sfery 
urzędowe, bardzo zakłopotane, jakby zbierały siły, powołując 
urzędników krajowych, radziły jakby nad użyciem stańow- 
czych jakich środków, w razie stanowczego wystąpienia opinii 
publicznej w Galicyi za nieobesłaniem rady państwa, Pun- 
ktem kolminacyjnym tego usposobienia była pierwsza wiado- 
mość o podaniu się do dymisyi marszałka sejmu. 

Później jednak nastąpił zwrot uspokajający nieco Niem- 
ców: dzienniki krajowe galicyjskie, wyśmiawszy delegatów i 
na górze i na dole swoich kolumn, zwróciły się do odpowie- 
dzi na nastręczające się wszystkim pytanie: co dalej czynić 
wypada, i szeregiem programów lub. oświadczeń  wyjaśniły, 
choć może mimowoli Niemcom, że Galicyi nie stać na zasa- 
dniczą walkę. „Czas*, „Kraj*, „Gazeta Narodowa*, wszystkie 
te organa w takim duchu w ostatnich dniach przemawiały. Dia 
tego, skoro spostrzeżono takie, jakby wahanie się w organach 
opinii publicznej, w obec konieczności nieuniknionej radzenia 
krajowi czegoś stanowczego, zaczęto w Wiedniu innej imać 
się drogi, łagodząc już rozstrzelonych, lecz jeszcze rozdrażnio- 
nych, już to sankcyą rozporządzenia w sprawie języka, jużto 
oświadczeniem p. Taaffe, że rząd jest przeciw wszelkim spo- 
łeczne niezgody siejącym agitacyoia. Wszystkie te nihy ustęp- 
stwa z pewnością są obliczone na efekt szkodliwy dla decyzyi 
wyborców i sejmu, o ile chodzi o stanowczość. 

Cymiczny artykuł wczorajszy w „Nowej je“ ją- 
cy być esi Z taney zoktawnieni” WAM Pe eE 
tu on wielkiego wrażenia nie wywarł, choć jeden punkt jego, 
gdzie mowa o tem, że Polaka mianować namiestnikiem Gali- 
cyi niepodobna, szczególniej Niemcom się podoba. Zdaje się, 
iż chcieliby jak najprędzej tę kwestyę załatwić, i bodaj czy 
nie jenerał Gablenz byłby najwięcej widokom tutejszych libe- 
rałów odpowiednim. Przynajmniej są tego rodzaju prywatne 
pogłoski. i 

Na zakończenie wiadomości, Galicyi dotyczących, powiem, 
iż wyżej przezemnie wyrażone zdanie, jakoby poruszenie nie- 
których rzekomych ustępstw było krokiem — obliczonym 
na osłabienie przeciwników obsyłania rady państwa, a net0- 
miast na przeciągnięcie do obozu utylitarystów naszych mar- 
cowych — nie jest li mojem  osobistem — zapewniano mię, 
że to jest w istocie gra polityczna niemiecka. Czy się opinia 
kraju w obec tej plewy, jakby wróblom rzucanej, okaże dość 
stałą, żeby nie uwierzyć tym razem 1 nie rozpocząć na nowo 
tego, przez co w stosunku do Wiednia przeszliśmy w ostat- 
nich dwóch latach ? 

Pismo cesarskie, zwołujące delegacye wspólne na 4. lip- 
ca, ma być już gotowe — z obwieazcaeniain jego urzędowem 
mają się jedynie przez wzgląd na Węgry o ciągać nieco, pó- 
ki pe ów adresu, budżetu i tym podobnych, dość u 
siebie nasi zalitawscy sąsiedzi nie wygadają. ajer 

Wicekról egipski tak sobie upodobał pobyt w Wiedniu, 
że ma tu do niedzieli pozostać, a nie odwiedzając prawdopo- 
dobnie Pesztu, pojedzie do Berlina. Nubar Pasza, jego mini- 
ster spraw zagranicznych, przedstawił tutaj, co zapewne bę- 
dzie i wszędzie u innych dworów po drodze czynił, projekt 
neutralizacyi kanału Suez. za 

zza 

Kopiec Kościuszki pokazuje Polsce drogę Kościuszkow- 
ską. Kopiec unii lubelskiej pokazywałby ; Polsce Smaa? 
której ją wrogowie jej spychają: zjednoczenie braci w lik- 
torski pęk. > > 

* Lwów, stolica czerwonej; Rusi, 
na taki pomnik miejscem. ń 

A pomnik podobny jest bardzo „szt ba wykonania. 
Miasto nie poskąri kawałka gruntu. Niech komitet wezwie 
wszystkich, co przybyć będą mogli, z pod zaborów pruskiego 
i moskiewskiego; niech zwoła delegacye ze: wszystkich miast i 
miasteczek, wsi i wiosek czerwonoruskich i małopolskich; 
niech okólną odezwą zaprosi pobratymczych Czechów, Serbów, 
Bółgarów i wszystkich Słowian i przyjaźnych Niemców, Ma- 
diarów, Rumunów, Francuzów, Włochów, Anglików Hiszpa- 

ów i wszystkie narody; niech każdy z gości brzyniegi 
GORZE wszyskie narody; niech każdy z gości przyniesie z sobą 
> OK Komazbyc p ol. niech wychodźtwo dostawi ziemi 
chów; "SAW Ay ZA Mickiewiczów, Kniazniewi- 
Dniepru ziemi z gróbó RASĄ m 

ała arhat grobów Szewzeńków i wieśniaków zakatowa- 
nyc na śmierć przez Moskali w 1855 r: — i niech ci wszy- 
Scy, miejscowi i przybyli, od świtu dnia 11go:sierpniaą, we- 
zmą się do pracy, a wieczorem wzniesie się mogiła, która bę- 
dzie śmiało mówiła: 

o unii Polski, Litwy i Rusi i o braterstwie 
narodów. 


Bruksela 29 maja 1869. 


jest najodpowiedniejszem 


Z, Małkowski, 


lk" y „m aa. 4» Garo me . sem sue im ma 
= <a Hr. Crenneville (na którym popełniono ladomy za: | "Dnia 1. czerwca tąpiło w Peszcie uroczyste otwarcie 
*-— mach w Liwornie) przybył do Wiednia. Natychmiast po jego | kuryi królewskiej. Najstarszy z sędziów, Hengelmiiller odczy- 
przybyciu wielu dostojników, między tymi hrab. Beust i Bel- tał dekreta ministra sprawiedliwości, na mocy których zreor- 


legarde złoż;li mu kondolencyjną wizytę. i 


Wiadomości polityczne. 


Ziemie polskie. Z Królestwaj polskiego piszą do Ozasu: | 


Do rzędu obmyślanych sposobów wyzyskiwań należy ścią- 
ganie podwójnych podatków. W roku 1866 właścicielom strą- 
cano podatki przy wydawaniu. listów likwidacyjnych i kasa 
kielecka wydawała "na nie kwity urzędowe. W roku 1867 
mieszkańcy powiatu ołkuskiego uiszczać musieli podatki do 

` przeniesionej z tegoż powiatu kasy w 
wemi kwitami tejże ktsy takowe tam wnosili. W roku 1868 
przywrócono znowu kasę w Olkuszu, a teraźniejszy naczelnik 
powiatu ołkuskiego, szósty z kolei od r. 1864, wypłat usku- 
tecznionych "w kasach kieleckiej i miechowskiej "nie uznaje, i 
mimo pokładanych dowodów zarządza zrealizowanie  należyto- 
ści wypłaconych /sekwestracyą. Mieszkańcy unikając koszto- 
wnych reklam, pomniejsze podatki po raz wtóry płacą. Ro- 
syjskie pismo, tajemnicze dla nas, wybornie dopomaga takiej 
operacji, zwłaszcza jeszcze, gdy nikt z mieszkańców a tem 
mniej z właścicieli nie wie, ile,i jakie podatki obowiązany 
jest płacić. Dowolna ich skala w ciągłym jest ruchu. 

Pojawienie się fałszywych banknotów, jest świeżo na 
grubę skalę tutejszych urzędników spekulacyą. Pierwszy lep- 
Szy kasyer lub biórowiec dostawszy w ręce banknot, przeglą- 
da go ku światłu, potem rozkłada na stole, macza wodą, zno- 
wu przegląda i powiada, że bilet wątpliwy, że, go do Peters- 
burga musi odesłać. Napróżno pytasz, poczem sfałszowanie 
poznać, wyznaje, że sam nie wie, bo to jest arcanam taje- 
mnic petersburskich arcykapłanów. Banknot, w zamian któ- 
rego otrzymuje się świstek papieru, przepada ; pro forma są- 
dy zajmują się czasem śledztwem, dla braku dowodów zwykle 
upadającym, ale gdzie idzie o pomniejsze pieniądze, nawet i 
"bez tej formy. się obchodzi. Właściciel na zawsże rozstaje SIĘ 
z pieniędzmi bez Żadnego regresu o stratę sorie zrządzoną, a 
tymczasem wątpliwy banknot rozpoczyna swój kurs napowrót, 
mniejsża, czy wyszedł z Petersburga, czy ż pierwszego lepsze- 
go miasteczka, jak mowy feniks. Naturalnie przyjść musi 
kiedyś do tego, iż oszukiwana i wyzyskiwana bezustannie lú- 
dnóść "wypowie na raz kredyt i przyjmować przestanie te 
skrawki papieru bez wartości — a przecież i mienie i spokój 


rijnujące. m A 
- Austrya i Wet ry. Zaledwo przebrzmiały głosy odprawy 
dzienników polskich, dane N. fr. Presse, a już jej koleżanka 


widzi się zniewoloną' do wytłumaczenia; czyni to wprawdzie 
tak jak- przystało organowi, któremu nie są tajne areana mi- 
nisterstwa, „ale przedstawia powody wyczerpująco. Oto odno- 


śny ustęp: i7 

l „Rząd iiie sankcyonował wszystkich ustaw uchwalonych 
w sejmie galicyjskim dla tegó, ponieważ uchwały te wchodzą 
w zakres kompetencyi rządowej; rząd jednak przyzwolił na 
tö w drodze rozporządzeń, czego sejm domagał się na podsta- 
wie konstytucyi. Do zakresu tego należą wszystkie projekta 
ustaw o zaprowadzenia języka polskiego w urzędach i jako 


wykładowego w uniwersytetach lwowskim i krakowskim. Już | 
podczas rozpraw nad rezolucyą protestował komisarz rządo: | 


wy, pówołając się na tó, że rozporządzenie co do języka mię- 
dzy urzędami, eo ipso przypada Kkompetencyi rządu, i że od 
dawna istniało rozporządzenie, ażeby w stosunkach zewnętrz- 
nych, załatwiane były sprawy w tym języku, w jakim strony 
podania swoje styliżowały. Uwagi te nie powstrzymały jednak 


sejmu od obrad nad ustawą, przyczem powoływano się nà 


kónstytucyg i z $$. 11. 1 12. wywieść usiłowano, że sejmowi 
przysłuża prawo różstrzygania o języku w urzędach. Rząd 
wszelako nie zejdzie ze swego stanowiska i wydał rozporządzenie ò 
zaprowadzeniu języka polskiego (z należńem uwzględnieniem 
ruskiego narzecza) W urzędach administracyjnych, finansowych 
i sądowych. W znoszeniu się z urzędami wojskowemi i wie- 
deńskiemi zaś żatrzymuje się język niemiecki. Powyższemi 
rozporządzeniami załatwione „byłyby odnośne trzy projekta 
sejmowe. * 

"Izba posłów sejmu węgierskiego przyjęła dnia 3, b. m. 
w imiennem głosowaniu projekt adresu. 


Miechowie i za urzędo- | 


> OBR AE: =" 


ganizowano sądownictwo i mianowano sędziów. Następnie za- 
brał głos prezes, Stefan Melczer, w celu wykazania znaczenia 
tej uroczystości. Krajowi zapewnić na zupełne zaufanie zasłu- 
| gujący sąd najwyższy, Oto było zamiarem ministra sprawiedli- 
wości. Przy końcu wzniesjono huczne „eljen“ na cześć mini- 
stra sprawiedliwości, Horpatha, 


x, 


ć Niemcy. Dnia 3. b. m.-zagajońo w Berlinie parlament 
ełowy: "P. Delbriićk odczytał mowę tronową; w której -zapo- 
wiedziano różne podwyższenia ceł dla pokrycia niedoboru. 


mają, znajdują się: taryfa cłowa, opodatkowanie cukru, po- 
rządek. cłowy, tudzież zawarcie układów, handlowych z<Szwaj- 
caryą i Japonią. Parlament państwowy zamknięty będzie za- 
pewne jeszcze w bieżącym tygodniu. Pan Bismark ciągle cho= 
ruje, dla tego przy otwarciu parlameutu cłowego zastąpił go 
prezes kancełaryi związkowej p. Delbrück. i 

Krążą pogłoski 0 jednym jeszcze projekcie, mianowicie 
o podniesieniu do niesłychanej wysokości podatku od tytoniu. 

Wybór hr. Działyńskiego w.. Poznańskiem.. sprawił; na 
Niemcach w Berlinie bardzo niemiłe wrażenie. . Korespondent 
do Debatte donosi, że Prusacy wynajdą zapewne niejedną nie- 
dokładność w przeprowadzeniu tego wyboru, Dziwi. ich, to, tem 
bardziej, że kandydatem drugim wobec hr, Dzizłyńskiego był 
radca państwowy Kriiger, a jednak nie został wybranym, Pru- 
sacy widocznie najmocniej są przekonani, że. Poznańskie a 
Brandenburg lub Westphalen, to jedno. Dobrze, że od czasu 
do czasu narażeni są na przykre, być może dła nich, rozcza- 
rowanie. i 

Wschód. Sprawozdania kancelaryj pruskich konsularnych 
przynoszą z Grecyi niepokojące wiadomości. Rzeczy miano- 
wicie tak stoją, że oburzenie wzmagające się między ludno- 
ścią, powstrzywywane jest ruchem wyborczym, który wpraw- 
dzie czasowo odwraca uwagę i namiętności od. spraw zewnętrz- 
nych. Według powyższych doniesień jeszcze daleko do tego, 
ażeby Turcya potrafiła zaspokoić żądania Greków, KM te 
nawet, które uchwalono na. konferencyi paryskiej. Wszelkie 
usiłowania. przychylnych Turcyi mocarstw, ażeby ją nakłonić 
do koncesyj — mają być bezowocne, ponieważ przeprowadzenie 
reorganizacyi jest niemożliwe w skutek postępowania Turków. 

Dnia 17, maja miało przybyć dwóch biskupów. kościoła 
wschodniego do Banjaluki, i tam, w towarzystwie dwóch żan- 
darmów tureckich udali się do serbskiego archimandryty Pe- 
lagica, i aresztowali 80. - 
| bliezna w Serbii potępia rzeczonych dwóch egzekutorów i 


wet znich, nazwiskiem Dyonysius, uważają jako turkofila. 
Między Serbami panuje wielkie oburzenie, a jest ono podsy- 
cane niechęcią samychże wyznawców Mahometa, którzy są 
także mocno rozdrażnieni postępowaniem tamtejszego! baszy 
Bow Wydał on piedamag zoskaz friagania podatki. pod 
zagrożeniem egzekucyi wojskowej, , chociaż termin składania 
| podatków jeszcze BE miè nadszedł Serbi i Turey wysłali*de- 
putacyę zbiorową do Serajewa, w celu przedłożenia swej prośby 
o cofnięcie rozkazu, zamiast jednak odpowiedzi, * uwięziono 
całą deputacyę. Skoro wiadomość : ta doszła: do -Hereogowiny, 
Serbi i niektórzy Muzułmanie rzucili się na poboreów. i „po- 
licyantów tureckich, z których kilkunastu zabito. Groźna po- 
stawa Serbów i niechęć Greków może znowu wkrótce roz- 
dmuchać przygaszóony na chwilę pożar: na Wschodzie, 


Nowiny z kraju i zagranicy. 

* Z Tarnowa dochodzi nas następujący, telegram: Z po- 
wodu przejazdu pczez miasto liasze księcia marszałka, miasto Tat- 
nów przez swą reprezentacyę przyjmowało go nia dworei kolei, tUżna- 
jąc w jego rezygnacyi, ' a względnie; w powodach tejże, tj; obsta- 
waniu. przy. rezolucyj , wyraz życzeń kraju. Publicznego uznania 
godni są Izraelici, . członkowie rady,. którzy w ubiorach polskich 
zgromadzili się na dworcu. 


* Mianowanie, Najwyższem postanowieniem z d. 28. 
maja b. r. nadano Ludwikowi , Ambros - Rechtenberg radcy sądu 
krajówego przy sądzie obwódowym w Stanisławowie tytuł i cha- 
rakter radcy sądu wyższegó 7 uwolnieniem od taks i mianowano 
Józefa Pressena, Leopolda: Szydłowskiego io Józefa” /Piątkowskiego 
radców: sądu krajowego. we Lwowie! radvami sądu. krajowego wyż- 
szego tamże, ; 


Ji 4 Dekoracy a. Cesarz nadał. ks. Michałowi Konstautyno- 
wiczowi proboszczowi. gr. kat. w. Krępny:. przy: sposobności. jego 
pięćdziesięcioletnich sekundacyi złoty krzyż zasługi z koroną. 

> Murzynka. Przed kilkoma dniami złapano w lasach ja- 
„nowskich _murzynkę, _ którą „zaledwie uratować było można z rąk 


CARPE 


Wystawa obrazów. 
fronc miosa "raf 


Rozprawiwszy się z szanownymi (i nieszanownymi) kry- 
tykami eo do ogółu wystawy — czyli (mówiąc parlamentar- 
nie) po zamknięciu jeneralnej dyskusyi, przystępuję do spe- 
cyalmej. Jest i tu niestety dyskusya, a ponieważ ja nie myślę 
moich czytelników przekonywać według własnego przekonania, 
tylko chcę za przykładem różnych gazet nadsłuchiwać, co mi 
wiatr przyniesie; więć i w tej specyalnej dyskusyi dowiedzą 
SIĘ a SZYŻEMNICZki i szanowni czytelnicy (między czy- 
telnikami moimi obojej płci nie przypuszczani, ażeby się znaj- 
dowali nieszanowni) „nie o tem co ja sądzę — ale:co inni 
sądzą o wystawionych obrazach, = 
La, Rozumie się, że każdy zwiedzający wystawę idzie naj- 
pierwej tam, gdzie stol obraz Matejki. Jak bowiem wedle 
świadectwa owego uczonego kamerdynera w. „Cudzoziemsczy- 
znie“. Fredry, we Francyi już i małe dzieci po fraucusku mó- 
wią, tak i u nas przyszło już (Czas: powie „nieste tys) 
do tego, że czteroletnie dzieci mnie się pytały : czy jest obraz 
Matejka na wystawie. Użycie formy niegramatycznej, Matejka 
zamiast Matejki było tylko takim maleńkim lapsusem grama- 
tykalnym, jaki się zdarzy czasem nawet kronikarzowi „(Gazety 

arodowej,* który twierdzi, że Towarzystwo narodowo-demo- 


| kratyczne nie umie gramatyki, bo pisze powinży zamiast pisać 


(secundum gramaticam Agni“) powinne. Ale tego 
nie można „Gazecie* brać za, złe. Ona Się jutro Po 
ogłosi używanie formy powinne zamiast powinny za 
zdradę gramatyki, jeżeli tak każe duch opozycyi przeciwko 
któremu z towarzystw albo dziemmików. 0000 

U Matej kó ma już taką sławę, że gdyby nawet boho- 
mazy mazał, toby przecież każdy szukał najpierwej na wy- 
stawie jego pracy, bo byłoby rzeczywiście rzeczą ciekawą jak- 
by wygląd ły „bohomazy* Matejki: niusiałby on i w tem 
być genialnym. Myliłby się jednak, któby sądził, że my każde 
dzieło Matejki chwalimy bezwzględnie dla tego, że mu przy- 
znano między malarzami europejskie stanowisko. 

Wszakto nie sam Kraków tylko może stawać 
w opozycyi, ale mamy i my Swoje: 
Albośmy to jacy, tacy... (IWO? i 

Otóż obraz Matejki: Zygmunt i Barbara znalazł 
także krytyków u nas. A'cóo mówią? Wprawdzie od głowy 
aż do paznokcia pod względem wykończenia, daj Boże, aby 
mu drugi kto % naszych malarzy wyrównał == aż do paznok- 
cia mówię, bo spojrzyjcie na te ręce: Zygmunta i Barbary: 
qarė-nie Widzicie iam. tej perspektywy. i plastyki, która każ- 
y drobiazg „ezyni, namacalnym? Gdybym. jednak. mówił 9 
samych rękach. powiedzielibyście, że — nie mam o czem in- 
nem co powiedzieć. Ale—otóż to ale które wszędzie, bruździ— 
powiada jeden, że wszystko pełne prawdy, prześliczne, ` ylko 


2 Europą 


Między przędłożeniami,, które do parlamentu, wniesione. być, 


Powód. niewiadomy,: lecz opinia, pu- | 


uważa ich jako zwolenników rządu tureckiego, a jednego na- | 


-e sy" idg lub coś podobnego. Nu- 


Lwowie ej kobiecie żydowskiej, 
s tradniła się handlem młodych dziew- 

je do Aleksandryi. Zapewne dziew- 
é pray otwarciu kanału suezkiego ? 
jedawnym czasem i w Peszcie. | 
rano odbędzie się w wielkiej sali 


ozat, | 
częta te miały 
Podobny ha 
Jut 
przemysłowej: 
* Wojskowa straż policyjna we Lwowie i w Kra- 
kowie otrzyma teraz całtiem=nowy-uniform:-krótki-surdut Żołnier- 
ski zielony z jednym "rządem : guzików mosiężnych, *'z czerwonym 
kołnierzem 1 wyłogami, niebieskostwe spodnie: i rzemień czarny 
« około” ciała na ładownicę;! szablę i, bagnet, Kadownica będzie mała 
—bez-liczby,-2a-t0- liczba ze” umieszczona z przodu na rzemieniu. 
oCzako zostanie jako dotąd. cerowie nie będą noSili pole z 
2 ZOZ ZPR EE dą OBR „TH 
* Kraków 3. czerwca. Wczoraj o godzinie 5ej po południu 
otwartą została wystawa rolniczo - przemysłowa bez żadnego aktu 
lub obrzędu... żoną jęst20 KO OKSERERO WA > strzo= 
nowskich tt CZ ; Dai Ashia niebem, pach 
i domu stojącym, w, tym. ogrodzie, -stosownie do, przedmiotów. Po- 
cząwszy od lokomobil. obracających. młyny, « młocarnie, , sieczkarnie 
ażi do najdrobniejszego. narzędzia gospodarazego, wszystkie potrzeby 
rolnika mogą być tam. zaspokojonę ; + począwszy "0d surowego „pnia 
drzewa - aż «do mąki i nasion ogrodowych, „do kwiatu prawdziwego 
lub naśladowanego w „formacie powiększonym. dla ułatwienia nauki 
botaniki, , wszystkie „działy „gospodarstwa wiejskiego są tam repre- 
zentowane, wszystkie wyroby, przemysłu rolniczego, ogrodniczego i 
leśnego. Obok machin wyrobu krakowskięgo stoją machiny „słyn- 
nych fabryk angielskich, i niemieckich, obok. taczek, welocipedy i 
pojazdy, oboz. marmurów krajowych. prosta. cegła ogniotrwała, A je- 
dnym. z najpiękniejszych oddziałów wystawy, jest bydło, „Po: kilku- 
nastoletnich, kosztownych. i wytrwalych usiłowaniach,, rozpowszech- 
nila się w naszym kraju po lepszych ioborach ; rasa holenderska: by- 
dla rogatego i w niczem ona, nie ustępuje swoim  prapradziadom 
sprowadzonym. niegdyś, z żuław harlemskich. Obok nich konie, owce, 
trzoda: aż. „do kury spokojnie chodzącej po ogródku, obutej; tak, iż 
nie. może grzebać, wszystko tam doprowadzone, do: takiego, stopnia 
doskonałości, iż, zdawałoby się,że gdyby: lndzi chowano tak racyć 
nalnie, , możeby również daleko / można posunąć uszlachetnienie wto- 
dzaja ludzkiego, jak to doprowadzono ze zwierzętami: ery 
Jutro przad; południem: przybędzie « dla; obejrzenia, Wystawy 
minister. rolnictwa: hr, Alfred. Potocki+ i w poludnie przyjmować ma 
członków komitetu, towarzystwa gospodarskiego prezesem jego hr. 
Henrykiem Wodzickim na. czele. członków komitetu wystawy: oraz 
różne instytucye krajowe, sbo(Głzasiś) x 
siZ pod *Niżamkowiec: "W. tych stronach! w przeszłym uiye 
| godniu było kilka pożarów, a mianowicie: W lesie do Kniażyć ma- 
leżącym: spaliło” się'/dó 15U'sągów drzewa, o pozat powstali przez 
nieostrożnoćć / rąbiących: sągi. * We wsi Borszcżowice na dnia 17. 
bm. <spaliły: się dwie” stajnie. dworskie wartości 200 złr.,, "ogień 
miał; być podłożony. Dnia 16. maja w Podmościach “spalit się dom 
mieszkalny, podobno "przez. mieostrożność, We wsi Borszowice w 
samo/ południe. na dnia. 29. maja 1869 wszczął się pożać u je- 
dnego: z włościan. i «pochłonął v wszelkie zabudowania trzech włoś- 
cian, pożar powstał „przez dzieci, które zapałkami dla zabawy za- 
„paliły „głomę-w stodole. ez gs b>yd am 
* Z Kniażołuki, > Jak powszechnie wiadomo, na dniu"28. 
września 1868, w dniu strasznego pożara Stanisławowa, utraciło 
w skutek okropnego pożaru podczas ogromnej burzy; więcej jak 60 
gospodarzy: w Kniażołuce, powiecie: Dolińskim, ' 'cały' "swój > majątek 
wraz z pięknym zbiorem zboża i'paszy;| i tostak dalece, że nawet sady 
całkowicie wypaliły się, a 7 mozolnie' uzbieranego majątku zostało 
tylko /trocha: "popiołu , aoi takowy: wiatr poroznosił.  *Po' nież 
szczęście było tem dotkliwsze; 'że- po wiełu klęskach, które Kniażo- 
tukę ciągle dotykały; jak: grady, posuchy, po strasznej powodzi i kil- 
kakrotnej zarazio na bydło, pierwszy” raz w tym; roku zawitał pięk- 
ny urodzaj i we wszystkiem wielka obfitość. Lud byłby się całkiem 
podźwignął , aż, tuw straszna: klęska pożaru. zniweczyła wszelkie 
nadzieje; K log SÄYSƏL siassbawoTąw' ol ussbgsToqsO1 
Ta klęska była” tóm ókropniejszą, że gmina straciła prźóż ten 
pożar piękną cerkiew, 'pormieszkanić partócha, i wszystkie badynki. 
gospodarcze, a dó tego pięknę szkołę, dó której nad 100 dzieci 
rocznie uczęszczało na naukę, JU 1 „dogwol 
Na widok tego okropnego zniszczenia, owładnęła wszystkich 
rozpacz i przygniatający smutek, i już tważano się za zgubiónych 
i pogrążonych w nędzy i głódzie, Ale Bóg miło Bo jak pokarał 
tak i pocieszył, wzbudzając Jemein" bratoskio” “ miłosierdzie 
powszechne, a milość  bratnia 


~ 
Pa 


> 


ł sprawiła , że z wsżystkich stron 
posypaly się hojnie datki i różnorodna a obfita zapomoga nA po- 
orzelców. JOT ORALRZO AE zę i OHIOS ROTSE 
i W skatek licznej sapónogi otrzymanej, nietylko, że pogo- 
| rzelcy uchronili się od głodu i nędzy, ale dotrwali aż do tego Czasu 
w którym nadał z zarobia utrzymać się są w stania, a Rawót pola 
swojo póobsiewali tak óżimem jak i jarem zbożem M YAD 9IDGIW 


musiałby Zygmunt mieć jedną rękę dużą aby tak objąć 


Ee owa to wprawdzie nie artysta; jedńak człowiek po- 
| waźny, „artyści: zaś zą się i przypataują is oszezą | 
Ach! ta prawda w ŻA ach, woła Mode Arran tło nocne- 
go nieba iskrzącego się, a na nim tà głowa Bar WIĘ iSkrzą- 
cem okiein I woła drigi itdz itd: Tymczasem "przychodzi pro- 
fesor estetyki nowożytnej; t. j. opiatej na mechanice, profesor 
któren wykładał swoim uczniom ów wielki aksyomat: że sztiy, 
ka nie może przyjmować *za prze - swój: wielonożnych 
zwierząt, bo łatwo mógłby powstać „chaos między: mógami, 
profesor. powiada:, że;  kompozycyń: | t% „jest obrzydliwa. Dla 
czego? ` NI zsżniBA OM M. aaa 


‘Barba pdprzeplottw palcami: swenti : 


e d ą m, a gorącą sce 
* Zygmuntem jest pewien idealny, nawet pA ae 


Rb dnny. krytyk twierdzi, Że 7 ók ixpalyyw, W HIG „99 
> By o w o WIEIdZI, ŻE z okna świeci noc, aod widza 
światło dzienne bije na obraz. Być może, widzę żeczywiście 


= Za pomocą Kilku sz achotn óSÓBIiW o najwięcej mając 
do zawdzięczenia wspaniałej ści pana ima Soroki, właści 
ciela mniejszej posiadłości z Jaworowa, wystawiono kaplicę do od- 
prawiania nabożeństwa i udzielinia potrzeb duchowych. 


Za otrzymanie licznej. ię hojnej apomogi niżej podpisani skla- 


dają niniejszem od siebie i w imieniu wszystkich pogorzelców ser- | 


dóczne i najgłębsze podziękowanie wszystkim swoim szanownym szla- 
chetnym dobro — miastom: Bolechów, Dolina i Rozniatów, 
wszystkim wsiom, po deu dolińskiego, "które zapomogę  przysłały, >a 
dsdbliwie Mizuniowi za narzędzia ciesielskie z stali angielskiej w 
wartości 66 złr. staraniem W. p. Cypryana Ciepanowskiego, Za- 
cy górniczego» tehuttiiczego spróWadzone, wszystkim  wielebnym 
dńszpasterzom „obrz. gr. kat,, osobliwie wielebnemu ks. Janowi 
fBeerbickiemu, proboszczowi z Bolechowa, za jegó trudy i wielką 
4 nność około podniesienia. pogorzelców, wszystkim właścicielom 
większych posiadłości, osobliwie zaś W. -p. Marcinowi Mazarakiemu 
zśdtrutyni wyższego za jego dar nad 200 sztuk drzewa budulco- 
wego z lasu Roztoczki, ć. k. staróstwu i wszystkim licznym sza- 
nownym 'dawcom, których wymienić nie sposób. 
| Olobo" niżej podpisani ośmielają w najgłębszej pokorze wy- 
razić swoje najserdeczniejsze í Wierno paddańcze podziękowanie Najj. 
pani cesarzowej naszej za udzieloną „zapomogę 100 złr. w. a. na 
pogorzelców. Oraz składają najgłębsze podziękowanie niżej podpi- 


sami wysokiemu wydziałowi krajowemu za udzieloną zapomogę 800 
szkr. dla pogorzelców z gminy, a 200 złr. dla pogorzałego pro- 
>o8zcza Stefana Głowackiego. Wyrobienie zaś tejże zapomogi 
znakomitej, mają podpisani jedynie i szczególnie do zawdzięczenia, 
niezmordowanej zapobiegliwości i staraniom W. pana Apolinarego 
Hoppena marszałka rady powiatowej dolińskiej właściciela z Swa- 
ryczewa , który w kilka dni po pożarze osobiście przybył do 
Kniażołuki i hojną zapomogą obdarzył. pogorzelców z własnego 
majątku. : 
Pominąć nie możemy, aby *przy+ tej sposobności w imieniu 
gminy nie złożyć serdacznógo podziękowania +W. pani Maryi z* Bło- 
neckichł H$pgenowoj,za szlachetny dar 30 złr. W. a. na fundiiszową 
pasiekę szkolną W Kniałokice. >, mi 

Wszystkim naszym” szlachetnym dawcom i dobrodziejom niech 
Bóg stokrótnie zapłaci, = = IB 

i Kniażołuka d. 20. maja 1869. ; 

i e Stefam Głowacki: proboszóż: git.kat3,  Hawryło Babińczuk 
wójt, Wasyl Semkiw, Petro Prociów, Iwan Romamnyszyn, 
Iwan; Chaszczuk. 


* Dziennikarstwo półurzędowe. Jak dalece 
wkorzenioną jest sprzedajność u wszystkich niemal Dzienników po- 
Jitycznych wiedeńskich, dowodzić „tego cytowaniem -faktów nie po- 
trzebaz ałbowiem. przedsiębiorcy. szczycą się sami. stosunkami to z 
ministerstwem, to z wysoko <położonemi. osobami, od których pobie- 
ają subwencye. Korespondent wiedeński do jednego z dzienników 
Porskich podaje nawet kwoty, jakie przechodzą do kieszeni wydaw- 
ców. Utrzymanie „nowego; „Fremdenblattu* kosztuje np.. rocznie 
około 40.000 złr. a:i lwowska nawet. „Jüdische Zeitung“ pobierać 
ma. subwencyjk., a t0, nato, ażeby zawsze miała na względzie mi- 
syę germańską, jaką jej poruczono spełniać między wyznawcami 
zakonu Mojżesza w obec żywiolu polskiego. Starzy powtarzali jako 
przestrogę, że. upadają albo już upadły te społeczeństwa i państwa, 
gdzie wszystko a szezególniej sumienie kupić można. 


i * w Moskwie odbyła się w obecności bardzo licznej pu- 
bliczności ostateczna rozprawa przeciw księciu Uchtomskie- 
mu członkówi jednej z najznakomitszych familij moskiewskich. 
Oskarżono go, iż pozostały mu jeszcze zi czasów świetniejszych ma- 
tek ziemski sprzedał kilku nabywcom jednocześnie, i że w jednym 
z handlów złotniczych zaanektował sobie kilka kosztownych przed- 
miotów. Przysięgli uznali go winnym jedynie pierwszej zbrodni, 
za co zasądźony zóstał nia utratę szlachectwa i na dożywotnie wy- 
słanie na Sybir. 
i * Rozwód. Gdy w północnej Ameryce Indyanin pewien 
przybył do adwokata, również, Indyanina,.« aby. mu „tenże, wyrobił 
ozwód 20 żoną, adwokat wziąwszy 4 rękę żonę klienta, poprowa- 
ził kilkanaście kroków w gąszcz lasu bliskiego i palnął jej w łeb. 
owróciwszy do męża oświadczył, że procedura rozwodowa już ukoń- 
czona, Nie ma co mówić — energiczny sposób prowadzenia inte- 
resów. < 
j ui ai 
pe Przegląd literacko - artystyczny. 
* „Opiekuna polskich dzieci* wyszedł numer 16. i zawiera: 
Trzeci. maj (dokończenie). Wisłą z Krakowa do Gdańska (wspo- 
mnienia z podróży % mapą Wisły) A. K.i- Z życia studonekiego. 
„Biczyk* komedyjka pacholęca (dokończenie). 
* We Wiedniu wyszła nakładem księgarni Lehmanna 
| Wentzla najnowsza karta kolei żelaznych, kolorowana po cenie 
75 cont., równocześnie rozesłała powyższa księgarnia katalog naj- 
peuns, dzie} technicznych. Przy rozwoju, jaki w tej gałęzi z po- 
po u budowy kolei żelaznych od niejakiego. czasu u nas panuje, 
wracamy uwagę -szczególniej techników na powyższą publikacyę. 


Ura x odzołńigy 


wszystko jak w dzień na tym obrazie — ale czy obraz na tem 
traci ? Już ja wolę ten dzień walczący z nocą, który mi uwy- 
Üatnia piękność obraża, iż _gdziefndziej jaskrawy dzień, który 
pokrywa niestety Same tylko wady. Ahi M 

| Ale już kończę, bo gotowiście $ońiedieć; rz piskęcpa: 


hegir ki na Matejkę, aby nam znowu na przyszły rok co 
rzys 


i ż nie, ganię g0 igniawame się <A uiEgO ża, ka, 
e : dka = wszystikich wystawach jeździł a do Lwowa 
nie mógł się dostać. „oo bywa 
! j ; mi owa- 
RSSLA Orenneville odpisał EE jest szkód ela sinia 
zystwu, gdy prosiło o ten obraz, że Jes; to ukarał go Pan 
bofekiżą niegrzecznie, że to nieprawda 1 28 Aj KEN Ś Cias 
Bóg i-jakiś Włoch uszkodził samą ekscellen ki aa DELEA 
udało się aż do cesarza i otrzymało sygnówanie LU G e- 
Wiadomo co to dawniej znaczyło „Signi dnatary do- 
uch*.dziś nie można było nawet pomimo. te) Sy 
stać obrazu na wystawę. i kt 
|. Być może, iż p. Giskra już wiedział, że poseł ko R" 
ski zechce się tłómaczyć przed wyborcami : dla czego i20: Bo 
w radzie państwa i dlatego niepoźwolił przysłać Rejtana. , 
„cóż to się tłomaczyć? „Po siemu b ut 1 koniec. 
ięc nie' dostaliśmy Rejtana —vae tibi Matej ko! 
| Ktoś musi „ką p i e lw ylaćć (powiedziałby zapewne 
oset kołomyjski), a ponieważ tego nie można żądać ani po 
pajdostojniejsze) osobie, która nasze podanie sygnowała, ani po 


Jin ~ 


~- 


Rach Stowarzyszeń ` 


* gtowarzyszenie konsumentów. .Donosiliśmy już o 
ciekawem posiedzeniu tegoż stowarzyszenia, na którem prawie wszyscy 
mowcy oświadczyli się przeciw dotychczasowym kierownikom, a mia- 
nowicie na pana Kulczyckiego bardzo żwawo nacierali. Pan 
Kulczycki wziął sobie sprawę tę bardzo do serca, bo nawet w 
inseratach wzywa członków stow, aby wykazali jaką szkodę „wyrzą- 
dziło kierownictwo” stowarzyszeniu. Lecz nie dość na tem, bo na- 
wet wydział stow. przesyła nam sprostowanie, które: tem chętniej 
przyjmujemy, fle że ono jedynie potwierdza nasze sprawozdanie. Oto 
wzmiankowane sprostowanie : 

„Doniósienie w numerze 126 „Dziennika lwowskiego“ z dnia 
1./czerwóa 1869 r. o walnęm zgromadzeniu pierwszego stowarzy- 
szenia  dostarczań potrzeb domowych w Lwowie dnia 31. maja 
1869 r. odbytom, zawiera zupełnie fałszywe przedstawienie, gdyż 
pan, radca Kulczycki nie miał ani potrzeby, ani nawet spo- 
sobności wytłumaczenia się ze «swojego postępowania, a to dia te- 
go, ponieważ żadnych oskarżeń przeciw niemu nie wy- 
taczano. 


O madużyciach i szkodliwych działaniach dotychczasowych kie- 
rowników mowy nie było. ; Występowano tylko przeciw systemowi 
dotychczasowemu, który według twierdzeń zwolenników innego syste- 
mu, stowarzyszonym członkom za,mało korzyści przysparza, a 
po. przeprowadzonej rozprawie nad pytaniem, który z dwóch -przez 
wydział i komisyę statutową przedstawionych wniosków ma służyć 
za podstawę do obrad, utrzymał się wniosek komisyi jako podstawa 
do dalszych obrad. ; 

Z wydziału zawiadowczego pierwszego stowarzyszenia dostar- 
czań potrzeb domowych we Lwowie. * 


Z powyższego WYPŁYWA, że dwie były opinie i że wydział 
jako taki niezbyt Ściśle przedstawił obydwie; lecz i z tego stion- 
niczego przedstawienia okazuje się, że niektórzy członkowie wystę- 
powali przeciw dotychczasowemu systemowi, który członkom przy- 
sparza za mało korzyści. Jest to zatem tó samo, cośmy pod- 
niesli w naszem sprawozdaniu to jest , że dotychczasowe kiero- 
wnictwo (bo system objawia się jedynie przez działanie osób) wy- 
rządziło w porównaniu ZƏ spodziewanemi zyskami członkom szkodę 


(tj. za mało korzyści.) 


WE OREW OOO PE CE ZZS W RECZ A EE ROA 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


* Lwów d. 4. czerwca. Na dzisiejszym targu notowano 
następujące ceny : mierzyca pszenicy 3.50, żyta 2.13, jęczmieniu 
1.85, owsa 1.81, breczki 2.47, grochu 2.05, kartofli 0.90, 
cotnarsiana 1.32, słomy okłotowej 1.29, pasznej 1.13, sąg drzewa 
opałowego bukowego 12.10, sosnowego 9.32. 


* (R.8.) Oddziały towarzystwa agronomicznego. 
Od czasu wprowadzenia: u nas w Życie oddziałów, nie poszliśmy 
ani krok naprzód, i owszem upadek bliski jest do przewidzenia; ko- 
respondent Z Qzortkowa w nr. 102 „Gazety Narodowej“ wspomina 
o złaniu się trzech oddziałów, czortkowskiego, buczackiego i zalesz- 
czyckiego w jedno ciało, pobieżnie: tylko podaje część przyczyn nie- 
powodzenia tej wadliwej instytucyi, upatruje -On bowiem w połą- 
czeniu się tych oddziałów, że „zrobiło się znaczny wyłom w cià- 
snem zapatrywaniu się na sprawy ogółu*. Popierając go w tym 
zdaniu staraniem mojem będzie, 0 ile możności wyłuszczyć powody, 
które naszym oddziałom nieochybnym ujadkiem grożą. _ Narzekamy 
na rządy niemieckie, . że połowicznemi środkami do celu zdążają, 
lecz oglądnijmy się na siebie, uderzmy się "w piersi i zapytajmy 
się—jakież są środki, któremi my. mamy zdążać. do celu ?. Niestety 
gą one nietylko połowicznemi, = ale 0 najfałszywszych zasadach, za 
dowód niech nam posłużą nasze oddziały towarzystwa agronomicz- 
nego, które zamiast organizacji najprzystępniejszej, stały się nie- 
przystępnemi, kastowemi, albowiem odejmują one wszelką „możność 
przystąpienia wszystkim właścicielom mniejszych posiadłości, intele- 
gentniejszym rękodzielnikom po miasteczkach powiatowych, a w 
ogóle ludność wiejska zamożniejsza nawet, na której. uczestnictwie 
przeciez nam zależeć powinno, jest zupełnie wykluczoną z powodu 
wygórowanej opłaty. Nasze oddziały obejmują wyłącznie tabular- 
nych właścicieli, sądzę że dla tych” niepotrzeba było oddziałów two- 
rzyć, ci mają towarzystwo centralne. Zadaniem naszym być po- 
winno wzmódz w siłę materyalną towarzystwo centralne. . Pytam 
się czy jest w stanie towarzystwo centralne oprzeć się. na oddziałach, 
których. charakterystyczną cechą są kostowość, : brak chęci do soli- 
darności, a w dodatku wygórowana opłata dla członków ? 


Są to dość silne czynniki do rozbicia wszelkich stowarzyszeń, 
praktykują się one tylko n nas w 
rodyi autonomicznej. 
Księztwie poznańskim, tam pomimo 
wyżej. stoi. gospodarstwo i przemysł, -Komuz t 
jak nie członkom towarzystwa i organizacyi praktycznej. JU nas 
stwarzając oddziały unormowano Statutem 5 złr. a. w. rocznie jako 
wkładkę dla członka, nie wchodząc, czyli ów mogący być członkiem 
właściciel małej posiadłości lub rękodzielnik obciążony tak podatka- 
mi stałemi jako i różnorodnemi dodatkami do podatków -byłby 


„Oberstochmistrzu Jego Ces. krók Mości” 
więc — niech Matejko wylewa. 

Miałbym jeszcze wiele do powiedzenia o Matejki obrazie, 
ale muszę zaczekać na to, co powie estetyk z neapolitańskiej 
budy jarmarcznej. , i 

` Barbara, ta. nieszczęśliwa Barbara, 
życia, nie doznaje spokoju ani ze strony 
tów i powieściopisarzy, ani też artystów. 
mamy aż trzy Barbary. 


którą dręczono za 
historyków, ani poe- 


Mireckiego, obraz, któremu wielkich 
žna. Jest to scena miłośna i to — przedślubna, wór 
życowej nocy, w ogrodzie, nad sadzawką; 
> A brzegu, snać zy tyn 
z pięknych rąk przyszłej królowy,. 4. BORKA. 
lany pewied TDK anty mentalny, Barbary ONE y pała 
jeszcze tak jawnie owym ogniem miłości, jaki bije z Oczu 
Matejkowej Barbary, Żar ten jest przymglony niepewnością. 
Za to Zygmunt, chociaż podobnież sentymentalny, jednak bar- 
dziej rozgrzany uczuciem, niź w obrazie Matejki — gdzie on 
zda się być przesyconym. Tu mamy przed sobą parę kochanków, 
tam parę małżonków. Obraz ten czyni wrażenie, jakoby Bar- 
bara a nawet Zygmunt: byli jakiemiś eterycznemi osobami., 
coś złożonego niby: „Z rosy kropelek, mgły i promieni księ- 
życa.” Nie wiemy, czy słusznie, ale zdaje nam się, jakoby 


Galicyi, osobliwie od czasu par | 
Spojrzyjmy. na naszych. ościennych braci w | 
ścieśnienia swobód. narodowych | 

Komuż przypisać tę zasługę | 


Na wystawie naszej | 


w możności uiścić wyż wymienioną kwotę, małym datkień przy- 
czyni się chętnie każdy nawet i mniej zamożny, bo jest to rzeczą 
jasna, że latwiej jest poświęcić na cel mniej wzniosły galdena, niż 
cztery lub pięć na cel najwznioślejszy. Podstawą istnienia tak to- 
warzystwa jako i oddzialów jest konkurencya,. konkurencya stanowi 
odbyt, odbyt tworzy majątek, a majątek to siła materyalna, siła 
narodowa, nasz cel! cel najważniejszy ! Niestety zapóznany on przy 
praktykującej się organizacji. Tylko reforma gruntowna i na 
praktycznej podstawie zorganizowane oddziały mogą liczyć na Świet- 
ną przyszłość, Spodziewać się należy, że panowie delegaci pojmując 
ważność istnienia oddziałów, zechcą w tym względzie zwrócić uwagę 
tówarzystwa centralnegó przy najbliższem walnem zgromadzeniu, i 
poruszą kwestyę reformy statutów oddziałowych. Już“ czas byśmy 
stwarzając masę instytucyj finansowych i po największej części 
Niemcom korzyści przynoszących, stworzyli chociaż jedną taką insty- 
tucyę, któraby dla kraju prawdziwy, pożytek, a narodowi wzrost siły 
przynieść. mogła. 


Cennik giełdy pienięż. i towar. we Lwowie 
dnia 4. czerwca 1869. 


Akcye kolei gal. Kar. Ludw. po 200 złe. m.k. 

» p , WoW, czern. po 200 złr. w. a. Sr. 

„ „banku hypot. gal. po200 złr.40*/, 

„»  » papier. czerlańskiej po 200 złr. w. a. 
Listy zastaw. tow. kredyt. gal. 5°/, 
* 4) 


z 
» n » „a o SIE 
» „ banku hypot galic. . E Bu 
Galic Zakładu kredytow włościan. E 
Phlisiindemginenne galit | narsa Ei 
ex ~ „ Krakowskiego = © , . | 
x Księstwa Bukowiń. a 
pare „zet z r. 1866 , 
ol. gal. Karl. Lud. I. Emissyi 
II Rze 
» 
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” . 

> fwowsko-czern. I. 

piny ge Il. 

Dukat holenderski . 

Dukat cesarski ż 

Napoleond'or  . . - 

Półimperyał rosyjski 

Rubel srebrny rosyjski . . . : 
„ papierowy rosyjski. . . . - 

Banknoty polskie za zł. polskich . 

Talar pruski srebrny . . . s». 

Pruskie bilety kasowe 

Srebro MY 


Pszenica korzec 170 fs 7.00 — 7.50, żyto korzec 160 f. 
4,50—4.60, jęczmień korzec 140 f. 3.80 — 4.00, owies korze 
100 £: 2.80—3.00, Kukurudza korzec 170 f. 4.20—4.26, hręczka 
korzec 140 f. 4.40—4.60, koniczyna korzee 180 f. 36.00—38.0, 
rzepak korzec 150 f. 9.00—9.50, Inianka xorzec 150 £. 0.00—0.0, 
groch korzec 180 f. 3.80—4.50, łój 100 f. 31.00—31.50, 
potaż 100 ft. 13.00—14.50, chmiel 100 ft. 00.0—00.0, - spi- 
ritus wiadr. 12.00—12.50. 


Sprzedaże: 


150 kor. żyta 160 f. netto á 4 złr. 55 kr. 
rola Ludwika. > 


Z A O O EE EE, 


Kursa z dnia 4. czerwca 1869, 


godz. 2 min. 15 popołudniu. 


Wiedeń. Akcye kredyt. 295.90. Akoye kred. węg. 
Kkcjć bańku anglo-austt. 3383.76. Akcye anglo - węgier. 
Kkcye bankn franko-austz, 128.—. Akcye banku narodowego 751.—. 
Kolej Karola Ludwika 227,—. Kolej siedmiogrodzka 164.75. Ko- 
lej południowa 252.70. Kolej lwowsko-czerniowiecka 188.75. Ko- 
lej państwowa 377.—. Kolej Rudolfa 164.50. Kolej Franciszka 
Józefa 187.26. Kolej północna 228.25. Kolej alfoldzka 165.—. 
Kolej węg. północno - wschodnia 158.25. 59, Metaliki 62.10. 
Losy z 1864 roku 123.40. Losy z 1860 roku 102.15, Poży- 
czka narodowa. 70.15. Tndemnizacya 72.40. Napoleondor 9.93. 
Dukat 5.87. Londyn 10 funtów sterl. 124.35. Srebro 121.75. 
Usposobienie : Hausse. 


dworzec Ka- 


98.50. 
113.50. 


Przyjechali do Lwowa. 
-Dnia 8. czerwca. 

PP. hr. Bielski 8. z Rożniowa, hr. Dembowski E, z Ro- 
kietnie, Gużkowski M. z Podmościa, Bielawski M. i Tatzky A. z 
Pawliszowa, Schuster J, % Bistrzyć, Janko K, z Hoszan, Maresce- 
sko J. z Mołdawy, Bal A. z  Błozwy, Koniecki J. z Procisna, 
Obertyński J: z Cieląża, Obertyński Zd. z. Tarnowie, Kamiński Ig. 
adw, z Stanisławowa. 


Wydział towarzystwa narodowo-demokratycznego zapra- 
szą wybranych gospodarzów, aby zechcieli się zebrać dziś 
o godz. Smej wieczorem na strzelnicy w celu ostatecznego po- 
rozumienia się względem - jutrzejszego zgromadzenia lu- 
dowego. 


chciał nam przedstawić taką eteryczną Barbarę. Cie- 
mne tło boru i nocy uwydatnia tę grupę. Kompozycya ta 
dobrze ujęta, przypomina już znane kompozycje w podobnym 
rodzaju. Techniczne wykończenie jest bardzo a ah pi 
jeszcze trzeci obraz Z dziejów roma - 

mik = Barbary, młodego, utalentowanego malarza, któ: 
-et raz pierwszy napotykamy, Minnigerodego. 
uni El P sprzyjało szczęście, bo każdy mimowolnie 


artysta 


i temi obrazami żadnego pokrewieństwa pod 
względem kompozycji, 
jest obrazek tego Samego 


Heleny przez Parysa (r. 68). Nie chodziło tu o nie wię- 


cej, jak tylko 0 przedstawienie niepięknych kształtów ciała, 


Przedstawienie to „a la greque* drażni cokolwiek zmysły, 
ale nie przyszło nikomu na myśl uważać za ubliżające godności 
sztuki, bo Parysowi i Helenie wolno było tak się nosić, 
chociaż nie wiemy, czyby się Homer zgodził z panem Min- 
nigerodem co do prawdziwości tej sceny. Rysunek jest tu 
poprawny, w ubarwieniu ciał wiele prawdy. Niestety ! nikt 
z widzów nie krytykuje tego obrazu i ja muszę moje własne 
zdanie o nim powiedzieć, że jest nie złą próbą pracy i zdol- 
ności p. Minnigerodego. 
«"(0. d. n.) 
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KELLER i AUT: 


Posiadacze wielu 


| oper: „Car i.cieśla.**— „Stradella:*—,,Er- 
| nani.* — „Belizaryusz. * —.„„łucya. * — 
| „Zarńpa. —,,Marta.'— „Córka ,putku.'— 
„Książę Eugeniusz.“ — ,„Prorok.'*— „Wol- 


| „Krzyżacy: —,St. Chiara. *— „Tannhiu- 
| przez Zahna, 


| zła 
| liów z uwolnieniem od opłaty doręczony 


| zostanie. mea 
| Paul Haim, 
Księgarnia (Büchergeschäft), pondentów. 
w Wiedniu, Engelgasse 
1473-2-10 T Nr. 2. 


go towaru, najmodniejszym krojem 


ING zir. 16.735 


j najtańszych cenach: = af RTR PT RORREYTNP W 20 7 7 
Miko > r w: 6 h złr, 26 = I Odprzedający otrzymuja rabat. VE EA I 4 
Ubiory wiosenne = s- . + 16 40 | 7 i 

H s s La i gen . 
Surduty wierzchnie we wszel- 7 7 vi . 
waze Tomek "e iwni ob, ia || Największa nieprzyjaciolka (9 OREN | 
iory letnie . ` . PR) » 36 7 U 
Surduty letnie, saki . 4 +» „ss m 32 i JPL. U SI WY A O (j 
Surduty letnie, żakiety , PPR: » 28 | EAT P > i j 
i Surduty salonowe; czarne ff 16 gray 80 | SAY odpisama firma fabryczna, znana ze swego wyrobu od wielu lat, poleca fiy) 
Hy ZSB AAA N atn „ 4 " 3 . T, Publiczności, właścicielom hotelów, jnstytutom, domom | 
| ad i zz POT RY ochrony, koszarom, szpitalom, przedsiębiorstwom żeglugi rze- | 
Surduty do półówania . © ~ „06 „24 R cznej i morskiej, swą niezrównaną | 
| Surduty kancelaryjne ; 0-9 uj 12 
Surduty strzeleckie stała cena złr, 10 
Szlafro (ip A , + s 8 „26 
kn do Row z kapuzą . 4 7 d. "SA . . e 
uzy wojskowe . , . ” pa 18 TTY rg 7 
Spodnie wiosenne . wy w 4 > 12 y b j plu K Í 
| Spodnie letnie : J = s $ 10 na W J gu ienie S 16W 
Kamizelki w różnych gatunkach ,, 2.50 F 8 


Ubiory z płótna ". ` r 0-30 K 24 
Ubiory gimnastyczne -. 


Keller &-Alt, 


Wien, Graben Nr. 3. 1. Stock, zum 


Przy zamówieniach 2 iaskawem ozna- 
czeniem miary „piersi wierzchem (na oko- 
ło piersi i pleców), objętości stanu (środ- 
kiem na około), długości 'kroka (od same- 
go kroku do ziemi), upraszamy kolor i ce= 
nę podług cennika wymienić, pozostawia- 
jąc nam z zaspokojeniem wykonanie sza- 


wności zamawiającego każdej posyłre po- 
świadczenie. przyłącząmy, w, którem. się 
wyraźnie zobowiązujemy, wszelkie od nas 
pobrane stiknie, gdy z jakiejkolwiek przy- 


Warunkowo z powrotem odebrać, 
Cenniki rozsyłają się na żądanie fran- 


koibezpłatnie. 
Przenoszóne suknie, mianowicie 


wielka ilość surdutów wierzchnich, czar- 
nych i spodni, 
żnym jak najtaniej. 

Zważywszy, że nasz Tozległy skład, w towar 2: 
każdą. tylko: możliwą miarę zaopatrzonym jest, żę 
najlepszy towar przy nujtrosk 
bie; ják ńajtańszym sposobem przyrz i 
naszem usilneja staraniem jest, naszą „od lat wielu 
osiąguioną dobrą sławę wszechstronnie trwale usta- 

16, tak-naszym szanownym odbiorcom, jakoteż dla 


jarot iae sie względom Szanownej Publiczności, 
liczniejszem 


Graben N. 3, zum „Stock im Eisen“, 
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Zbiór 59 najalubieńszych melodyj z>] 


Ogłoszenie. 


strzelec." „Tndraj* + „Panst.* — Przy galicyjskim Banku krajowym, któ- 
ry w krótce rozpocznie swe czynności, są 


do obsadzenia posady : 
Buchaltera, Kasyera i Kores- 


„;—„Lukrecya* na dwie ręce, ułożone :.| 


Uprasza się o frankowane nadesłanie 
2, poczem rzeczony: zeszyt mużyka- 


N 
N 
~ 
N 
N 
; 
h 


s Ubiegający się o te posady zechcą jak 
najrychlej odnośne podania do rady zawia- 
dowczej wystósowane wraz z dówodami swe- 
go uzdolnienia złożyć w ręce Prezydenta 
Banku JO. Kalixta księcia Ponińskiego, 


pod l. 175 miasto, 2** piętro. ist 
NUKWUWAWUNAMNAAANEMANYKANAI 


Dr. Wilhelm Zucker 


Adwokat 
we LWOWIE: 


1471-3-3 


a 
N 
N 
N 
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WOJ SWUALĄBA ) dia * 
SEE ih: „ Providen 
"SĘ a E? | Pho EZ ` É a 9 
paum © CET m2 s r- ' 
PEER-MEBEEE E 4 h Towarzystwo zabezpieczeń gospodarskich I realności w Wiedniu, 
EE R Sg Z © aj 8 AG 5 i założone na wzajemności swych członków z funduszem zakładowym 800.000 złr. 
ro R z EPrcp S Eia ze % i na mających się zebrać znacznych i 
PS IEEE EREN funduszach rezerwowych ubezpieczone. 
„ z s ž SR Eku p Sg NE: R Straty, wynikające u zwierząt. domowych przez zarazę, pójedyncze (sporadyczne) choroby 
mAPZSHS ge?ZR < A _ _ nagłe, nieszczęśliwe wypadki, W boj eia ehi oj 
Z%B8%85E552h £ % Szkody zrządzone przez ogień, piorun, explozye, w budynkach mieszkalnych  gospodar- 
EIC |-KIEIEJCK RZECE skich lub innych zabudowaniach, stodołach, ruchómościach, składach towarowych, pło- 
fooga SSE S S ich lub innych zabud , tach, T ych, pr 
EJ | EE) a e E dach ziemnych, i wszystkich do ubezpieczenia zdolnych zapasach, uszkodzenia, które 
E EEF op SEA EFE e % poniesione zostały w ubezpieczonych budynkach itd. itd,, przez gaszenie, zerwanie, 
MEENA s- RZŻSŚS a X wynoszenie itd. itd. : 
m -WĘZPZERZ 6 8 Szkody zarządzone płodom ziemnym przez gradobicie. | I Í j 
EE wg ed. (08 s ( (5) % Aby i nadal pomyślnie i pomagająco działać w ogóle w interesie dobra ogółu, a w 
z Zenn RE AFE BZ © OD szczególności majątków ziemskich, Mowarzystwo wciągnie W dalszym ciągu w zakres swej 
ma SBE SSŻ- Bp „4 0 d czynności także niemniej ważne gałęzie żabezpieczenia przeciw szkodom zrządzonym przez 
GSESZTZ ZĘ SCE S E mróz, wylew wody, oberwanie chmur, jakoteż hipoteczne zabezpieczenia. £ 
r- z] k EGER ANC X Wszelkiej wiadomości najchętniej udziela Dyrekcya w Wiedniu (Bickerstrasse Nr. 1), 
z E S w 2.2 Sapa A E Ed Ex 4 jakoteż wszędzie urządzone Reprezentacye i Ajencye Towarzystwa, gdzie również przyj 
m SZ A CE = 3 Fidia g g muje 'się zlecenia zabezpieczeń. W iedeń, w Kwietniu 1869 r. 
= s > S z F: 
> BM AzSĘBASSBĘ M X Rada Zawiadowcza. Dyrekcya. 
"> © „B = F F PY : 
= ZEBŻS RZA Ż5s= 8 Odnośnie do powyższego ogłoszenia mam zaszczyt donieść, że przyjąłem Jeneralną 
LIE REKI S_SEGFEe$S % reprezentacyę dla Lwowa i Galicyi. Polecam się łaskawym względom i proszę o nad- 
za $ sę 5% Sag aż © Sega % syłanie mi poleceń, odnoszących się do zabezpieczenia bydła, od ognia i gradu, zapewnia- 
9% sd2BĘ "ST 8Ę548 JĄĆ najszybsze i najrzetelniejsze wykonanie tychże. Każdego wyjaśnienia udziela się naj- 
pe inon yH aa o WS kaz A chętniej tak w mym biurze, jakoteż w zaprowadzonych wszędzie ajencyach. f 
OZACEECERZ CE" % 1590-11-26 Józef Nierenstein, we Lwowie. 
— S.A $ D n iey 
Dr A ej a (AS 
FEEL N | 2299000000 4)00 0000000004 
ŻGUWIĘHESĄĄ R REL 
ERZ 5 SEELE 
REEE ANTONI STRZELECKI 
ZESSŚ, 23ż23E PEER à i s 5 oC IA BL m: zim - ET 
T PEENE ARS przy ulicy Karola Ludwika Nr. 4), N 
TE? 
0000000004 JUBILER 


x 
ORAZ TAKSATOR PRZY BANKU HIPOTECZNYM 4% 
N poleca swoją pracownię, tudzież gotowe 
£ Wyroby Jubilersko-Złotnicze 
% > = -wlasne i zagraniczne w najnowszym guście. 
% Przyjmuje zużyte złóżo i srebro w zamian lub też za gotowe pieniądze kupuje. 
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Bag Elegancki "JE 
Ubiór Wiosenny, 


dut spodnie i kamizelka z najlepsze- 


A 
N 
N 
N 
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ESENCYE ZIOŁOWA 


, nie zawierającą trucizny, bez zapachu, tańszą o 500 pret. 
aniżeli inne tynktury., Taniości tej zawdzięczamy, że 
rosyjskie Towarzystwo żeglugi parowej w Odesie, To- 
warzystwo Lioyda w Tryeście, c. k. arsenał w Pola i 
liczne c. k. zaklady kadetów itd. itd., zaliczamy do 
naszych odbiorców. 
IE Ceny: 1 flakon o t seidla płynu 25 ct., 1/, seidla 30 ét., :, miary 60 ct., 
ijy miary 1 złr., cała miara 2.złr. Wiadro obejmujące 40 miar austr. 56 złr, Mniej 
Jak J, miary nie przesyła się. 
SKŁAD GŁÓW w Wiedniu, Weihburggasse, im Gebiiude der Garten- 
ban-Gesellschaft „zur rothen Fahne.“ 

MMG" Rzecz najnowsza: Metalowa maszynka o ściśniętem powietrzu do wy- 
I tępiania owadów (dla wdmuchiwania bez trudności proszku na owady w pory i 
Le} 


ON a 8 
polecają? sie majusilniej w 


MAGAZYNIE SUKIEN 


1453-3-20 


nStock im Eisen*; 
Ecke der Kartnerstrasse. 


szczeliny) zdumiewająco działająca. 1 sztuka napełniona prawdziwym proszkiem 
na owady 40 ct. 1 paczka do napełniania kosztuje 10 ct., na funty po 1 złr. 70 cnt: 


Składy będa urządzone. WIEK ESDAS 


Szczęść Boże! 


Jeden Milion 390.000 talarów gotówką srebrną rozdzie- 
$ lone na 22.400 wygranych po zkr.: 175.000, 105.000, 70.000, 35.000, 21.000, dwa 

ii po 17,000, dwa po 14,000, dwa po 10.500, dwa po 87.300, 4 po 7000, 3 po 
4375, 12 po 3500, 23 po 2625, 105 po 1750 itd. zawiera przez Książęcy Brun- 
szwicki rząd urządzona i gwarantowana loterya krajowa.: Wszelkie wygrane wy. 
'płacają się gotówką zaraz po ciągnieniu, i każden ciągniony los musi bezwarun- 
kowo jeden z wyż wymienionych wygranych otrzymać. Ogółem będzie tylko 6 
ciągnień, z których pierwsze 


"juź 10, i Il. Czerwca b. r. nastąpi, 
| Przy udzielniczenia tej loteryi jest bardzo mało w proporcyi wielkich nadarza- 
eyed się szans do ryzykowania, gdyż cały los oryginalny (óie promega) tyl- ` 
| NEK 4, pół 5 zir. 50 ct., ćwierć 1 złr. 75 ct. kosztuje, które za przysłaniem 
pi nale y tosci w najodleglejsze okolice się rozsyła. 

Kto więc szczęściu taniem i rzetelnem sposobem rękę podać chce, 


il niech nadeszle Szanowne . zlecenie *z zaufaniem rychło do'z rozprzedaży 
tych losów upoważnionego domu "handlowego 


Gustawa Schwarzschild 
W Hamburgu. 


nych zleceń, gdyż my jedynie dla pe- 


y wymaganiom nie odpowiedzą. bez- 


sprzedają się mniej zamo- 


iwszem jego wyro- 


zamy, że 


umożliwionem jest, 4 zaufaniem swe potrze- 
suknińch u nas zaopatrzyć 


awym odbiorcom, upraszamy jak naj- 
"zamówieniami nas zaszczycić. H 
oważaniem 1287-31-? 
majstrowie krawieccy, | 
iWyszczególnień, wła- | 
sukien we Wiedniu, 


ściciele składu 


1342-13-14-1T 


Wydawca i odpowiedzialny redaktor: Karot Groman. 


WS- IWONICZ. i 


Zakład Kąpielowy 


otwiera się 


z dniem 20. Maja b.r. 


Prócz kąpiel jod i brom zawierających, tudzież siarczanych , żelazistych, aro- 
matycznych z szpilek jodłowych, zakład. także posiada wielkie zapasy sóli me- 
dycznej wygotowanej ze zdroju Karola, która w leczeniu wielce jest pomocną. 

Żętyce świeżą każdo-dziennio dostarczają z e A folwarku i z okoli- 
cznych wsi. Wody mineralne wszystkie można nabyć u kupców w zakładzie. 

Restauracye dwie icukięrnie dwie w zakładzie, starać się będą o wszelkie 
dogodności dla gości. Ś s aż 

Powietrze górzyste, w gazy obfite wielce przyczynia się do wzmoćnienia 
zdrowia słabowitym. ‘Do oddychania gazem „Bełkotki* jest urządzony budynek 
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pocztowej „Mieysce* gdzie zawsze koni dostać można do zakładu odległego o 


godzinę jazdy. 1414-4-6 


| 

wolny od opłaty. Znajduje się także kąpiel tuszowa i przyrząd gimnastyczny. | 
Lakarra ordynującym jest Wny Karol Moszczański, Dr. medycyny i a 
chirurgii, członek wielu Towarzystw naukowych. w 
Iwonicz znajduje się tylko o milę od Krosna, zkąd tamtejszy c. k. lekarz jj 
owiatowy Wny Władysław Skalski Dr. medycyny i magister akuszeryi przyo- lej 
biócał zakładowi swą opiekę. 8 77h | r | 
Biuro telegraficzne i biuro pocztowe znajduje się w samym zakładzie. Naj- Ni 
bliższe stacye Kolai żelaznej, są dotychczas Tarnów i Przemyśl o 12 mil, i Rze- łe! 
szów o 8 mil od Iwonicza PRATA a ztamtąd szybkowozy dojeżdżają do stacyi | 
| 


LEPOOPOGEŁ. 


© ao. 
j CHMU 


|: pik DIE EWIGKEIT, S 


N 


Jn 


Tak dobre jak ze złota, są biżuterye ze złota Talmi 
WIECZNE. 


Ktoby je chciał dostać w prawdziwym gatunku, ten niechaj się uda pod adresem : 
Vereinigte Industrie-Halle in Wien, Praterstrasse 16. 
SMG Uprasza się zważać na ten numer i nie mieszać go z numerem 26. -qpqy 
Za trwałość biżuteryj poręcza się na piśmie. ba 
iż | naszyjnik damski złr 2-50, 3, 
` Biżuterye Brylantowe. 1 Podkowa SE 4.8. 650 
P rzedlięznie zrobione, nawet znawcę mogą w. błąd | sznur korali siekanych 16 cnt 
SEE Oprawne są w prawdziwe złoto Talmi. l sznur korali okrągłycii 30 cnt 
rylanty zaś są imitowane ze szlifowanege jak najle- . p 
piej kryształu górskiego, inie tracą nigdy ognia. inne Biżuterye emaliowane. 
drogie kamienie są również imitowane nie do poznania. | Emalia przepysznie zrobiona na złocie Talmi, 
1 broszka złr 1:50, 2, 3,'4, 5 1 broszka złr 1, 1:50, 2,3 ~ x 
1 para kolczyków złr 1'50, 2, 3, 4, 5 1 broszka prawdziwemi koralami i emalią ozdobio- 
1 para guzików do półkoszulka złr 1-50, 2, 3 na złr 2,,3,4,5, 7 
1 para guzików do rękawków złr 1*50, 2, 3 1 para kulczyków złr 1, 1:50, 2. 3 - 
1 szpilka męzka złr 1, 1:50, 2, 8 l cały garnitur emaliowany, broszka i kolczyki z 
1 pierścionek brylantowy piękny złr 1, 1:50 2, 3 |brylantam złr 8-50 
1 krzyżyk ua szyję złr 1, 2, 3 l para emaliow. guzików półkoszułkowych 60. 80 et 
ÓW | . z = z 
Cyzelowane biżuterye ze złota Talmi.| | rara emaliow. | aś nagie 80-086, 1 rsa 


1 tańcuchyze złota Talmi złr 1-50, 2, 2:50 1 pierścień emaliowany 60. 80 ct 2 
1 łańcuch na szyję złr 2:50, 3,4 O 1 faktach z emalią ru 1-50, 2 + 2lr 1 
1 powabny naszyjnik damski z krzyżykiem złr 1, 2 l łańcach damski ztr 2:50, 3-50 

4 ( 


1 broszka 80 ct, złr 1, 1:50, 2, 3, . i i 
1 para kolczyków 80 ct, złr 1, 1:50, 2 Biżuterye perłowe w oprawie filigran. 
1 pierścień z perłami złr 2-50, 3, 4 


1 pęk wisiorków do zegarka 40, 60, 80 ct, 1 złr 
1 medalion 50. 80 ct, złr 1 do 8 1 szpilka męzka z perłami złr 1, 2, 3 
1 para guzików półkoszulkow. 30, 50, 80 ct, 1 złr l broszka złr 1:50 2 3 4-5 

1 para kolczyków zlr 1°50 2 2 4 5 


1 para guzików mankietowych 40, 60, 80 ct, 1 zły 
1 prześliczny naszyjnik damski z klamerkemi bry- 


1 szpilka męzka 50, 80 ct. złr 1 do 3 
1 broszka na fotografie złr t, 2 lantowemi i serduszkami z brylantami i rubinami po 
złr 3504568 


Biżuterye koralowe z oprawą w zł. T. $r i 
M prawa Biżuterye aluminowe. 


1 broszka złr. 1*50, 2, 3, 4,5 
1 para kolczyków złr. 1. 150, 2, 3. 4, 5 l para kolczyków a la Eugenie złr 2 2-50 3 
I broszka a la Eugenie zlr 2-2-50 3 


1 para guzików półkoszulk. 80 ct. 1 złr 1-50, 2 
1 para guzików mankietowych złr 1, 2, 8 Pierścionki emaliowane z kamyczkiem bry lanto- 
wym cnt 80, złr 1 1:50. 


1 szpilka męzka złr 1, 1-50 
Nie do uwierzenia a jednak prawda! - 

I prawdziwy angielski, w ogniu złocony, |me w podwójnej kopercie i z łaneuszkiem 
srebrny chronometr, podwójnie kryty, ema: |złr, 18. Ę 
liowany , ze szkłem kryształowem, razem. z|. Srebrne damskie zegarki cylindrowe moc- 
łańcuchem prawdziwym. ze złota Talmi i z|no pozłacane złr. 20. = 
medalionem wszystko to razem w pudełku| Złote (nr. 3 złota) damskie zegarki, z 
złr. 20. sprężyną do odskakiwania, z szkłem krysz- 

Prawdziwy angielski srebrny chronometr |tał. złr. 22, 24, 25520 ed 
o jednej kopercie, z szklem kryształowem, Zegarki ze złota Talmi, o podwójnych 
wraz Z łańcuszkiem i medalionem w pudełku kopertach z wskazówką minutową, szkłem 
zkr. 17. 3 kryształowem i werkiem niklowym. wraz 

Angielskie srebrne zegarki. cylindrowe zejz Ansa z prawdziwego złota Talmi i 
szkłem kryształowem, wskazówką minutową, |medalionem , wszystko w pudełku złr. 15. 
wraz z łańcuchem i medalionem, w pudeł-| Przepyszne pozytywki, melodjony, grające 
ku, ztr. 10. najnowsze kompozyeje Mayerbeera, Offenha- 

Takie same zegarki cylindrowe, jak naj-|cha, Straussa, Zihrera i t- ć 1 sztuka o 4 
lepiej w ogniu złocone, z werkiem niklo- arjach złr. 7.50, 1 sztuka o 9 ża "ach z apa- 
wym złr. 12. ratem do tremolowania , mar.'« iing, 
i Srebrne zegarki kotwiczne (ankry) z szkłem riaden aane i | zj złr. |, 

ryształ, i s iwani i o + 80: 
kpi żę, prężyną do odskakiwania koper A intaran stoliki do 

Srebrne zegary kotwicznć, bez kluczyka jzłr.15. ` 
do naciągania , z szkłem kryształ. w prze-| Wielkie, przepyszne skrzynki 1 a cygara z 
bysznem pudełku z drzewa Pr <= 28, 30. muzyką sg a, = 

o samo ze złota złr. 65, 75, 95. umy foto czne z muzyką po złr. 

Zegarki damskie srebrne, z szkłem kry-|10, 12, 15. = JA PSSE 
ształowem, w miniaturo formacie, moc- 
no pozłacane, razem z łańcuszkiem na szy- 
ję, wszystko- w pudełku złr. 15. Takie sa-|6 


| P niań „ GS a TTE p r 0 Z) 
1 pierścień z prawdziwemi perłami zł.180|  Gaziczki półkoszułkowe ze złota, para po 


1 pierścień z turkusami i perłami zlr. 2:50| złr. 1:80, 2:50, 3, 4, 5. 

Pierścionki z rozmaitemi kamieniami, jako Guziezki mankiet. para po = 350, 4, 5. 
to: chrysoprasem, turkusem, jaśminem, opa-| Szpilki męzkie do krawatek po: zły, 150, 
lem złotawym, opalem zwykłym itd. po złr.|2, 3, 4, 5. wiki damski 
gb Ik 4, 5. A Sliczne złótę Pitar HA mskie z krzyży. 

„ielkie pierścionki z pieczęciami ze złota z|kiem po złe. 550, 6, Í sa w} 
banimin do grawir. > zle 3-50, 4, 5, 6. Krzyżyki złote Ain Syna aksamitne- 
iężkie pierścionki złote, z prawdziwemi| mi zda a odalio ny masywne po zit 2-505, 


8, 10. 
Prawdziwe koralowe krzyżyki w zlotej o- 
Takież z prawdz. perłami po złr. 4, 5, 6, 8.|prawie po złr. 150. 


Złote łańcuszki zegarkowe, 
kie krótkie po złr. 138, 18, 90 q 
60 do 200. 


pisani: z muzyką 


Pozytywki, dla ptaków po złt. 4, 4.50 5, 


olezyki złote z prawdziwemi dyamentami = ztr. 20, 25,30, 40, 


Klamerki złote do 


16 złota |150 do 2. peret po ct. 86; zir. 1, 


; by z 
oleceniami udawała się wprost do „Industrie paa ah 


z Niemiec, 
RADON ilustracjami rozsyła ją się bezpłatnie i fran ko, 


Czcionkami Dr. H. 


Jasieńskiego, 


Sv ZN 


- 


m taki jah Mm 


a la osa Kodi A lod la mi ra 


